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>przykład umowy licencyjnej
UMOWA  LICENCJI

Umowa zawarta w dniu........................... w........................................ pomiędzy:
1) ............................................................................................................................
zamieszkałym w......................... (miejscowość), zwanym dalej licencjodawcą a
2) .............................................................................................................................
zamieszkałym w.........................., legitymującym się dowodem osobistym 
nr .........................................., zwanym dalej licencjobiorcą.

§ 1
1. Licencjodawca jest autorem dzieła w postaci:
.............................................................................................................. (dzieło)
2. Licencjodawca oświadcza, że przysługują mu do dzieła wyłączne i nieograniczo-
ne prawa autorskie (osobiste i majątkowe). Licencjodawca zapewnia, że dzieło nie
jest obciążone żadnymi roszczeniami i innymi prawami osób trzecich, a korzysta-
nie z dzieła nie będzie stanowiło naruszenia jakichkolwiek praw osoby trzeciej.

§ 2
1. Licencjodawca udziela licencjobiorcy prawa do niewyłącznego korzystania
z dzieła na terytorium Rzeczypospolitej Polskiej (licencja). Licencja obejmuje
następujące pola eksploatacji:
a) utrwalenia,
b) zwielokrotniania techniką..............................................................,
c) wprowadzania do obrotu,
d) wystawienia,
e) wyświetlania,
f) inne.................., w zależności od utworu

§ 3
1. Z tytułu udzielenia licencji, w zakresie określonym w § 2, licencjodawcy przy-
sługuje jednorazowe wynagrodzenie w wysokości  brutto .................................
(słownie: ........................................................................................................... złotych).
2. Termin zapłaty wynagrodzenia wynosi .......................... dni od dnia dostarcze-
nia dzieła.
3. Zapłata wynagrodzenia nastąpi przelewem na rachunek bankowy twórcy 
w ............................. o numerze ..................................
4. Za dzień zapłaty strony uznają dzień obciążenia rachunku licencjobiorcy kwo-
tą wynagrodzenia.

§ 4
1. Strony postanawiają, że niniejsza umowa zawarta jest na okres 8 lat od da-
ty przekazania dzieła licencjobiorcy.
2. Za datę przekazania dzieła uznaje się dzień pisemnego potwierdzenia odbio-
ru dzieła przez licencjobiorcę.
3. W przypadku rażącego naruszenia przez licencjobiorcę warunków niniejszej
umowy może ona zostać rozwiązana przez licencjodawcę ze skutkiem natych-
miastowym.

§ 5
Licencjobiorca nie może przenieść praw wynikających z niniejszej umowy na
osobę trzecią bez uprzedniej pisemnej zgody licencjodawcy.

§ 6
Umowa zostaje zawarta w formie pisemnej pod rygorem nieważności. Wszelkie
zmiany w umowie muszą być dokonane w formie pisemnej pod rygorem nieważ-
ności.

§ 7
W sprawach nieuregulowanych w niniejszej umowie mają zastosowanie przepi-
sy ustawy z  4 lutego 1994 r. Prawo autorskie i prawa pokrewne (DzU z 1994
r. nr 24, poz. 83 z późn. zm.) oraz przepisy kodeksu cywilnego.

§ 8
Umowa została sporządzona w dwóch jednobrzmiących egzemplarzach, po jed-
nym dla każdej strony.

Licencjodawca                                                 Licencjobiorca

....................................................                       ........................................................

> odpowiedzialności stron umowy
z tytułu niewykonania lub nienale-
żytego wykonania przewidzianych
w niej zobowiązań,
> technicznego sposobu dostępu li-
cencjobiorcy do utworu (ustalenie,
czy licencjodawca będzie dostarczał
licencjobiorcy chronione dobra, czy
też ten ostatni sam powinien do nich
dotrzeć np. przez Internet),

> okresu obowiązywania umowy i
terytorium, do którego się ona od-
nosi,
> terminów oraz sposobów rozwią-
zania umowy.

Izabela Sokołowska-Kulas jest prawnikiem 
w Kancelarii Prawnej Chałas i Wspólnicy

Joanna Dudek jest radcą prawnym, 
partnerem w tej kancelarii
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>ARBITRZY O PRZETARGACH
Kto podpisze zaświadczenie
Zaświadczenie potwierdzające aktualność wpisu
do ewidencji działalności gospodarczej nie musi
być wydane przez burmistrza. Może je podpisać
również upoważniony pracownik urzędu gminy –
orzekli arbitrzy w wyroku z 13 grudnia 2005 r.
(UZP/ZO/0-3744/05).

Zamawiający wykluczył z przetargu
wykonawcę, który – jego zdaniem – nie
dołączył do oferty prawidłowego
zaświadczenia o wpisie do ewidencji
działalności gospodarczej. Zaświadczenie to
wydał pierwotnie burmistrz. Później jednak,
jak to jest praktykowane w wielu urzędach,
przedsiębiorca nie otrzymał nowego, tylko na
starym poświadczono, że jest wciąż aktualne.

Zastrzeżenia zamawiającego wzbudził
podpis pod potwierdzeniem aktualności.
Zamiast burmistrza złożył go pracownik
urzędu gminy. Organizator przetargu uznał, że
w tej sytuacji cały dokument jest nieważny.

Arbitrzy nie zgodzili się z tą decyzją.
Zwrócili uwagę, że zgodnie z art. 268a kodeksu
postępowania administracyjnego burmistrz
może upoważnić pracowników urzędu do
załatwiania spraw w jego imieniu, ale z
dokumentu nie wynikało, czy takie
upoważnienie rzeczywiście zostało udzielone.
Jednak, zdaniem arbitrów, także ten fakt nie
może automatycznie przesądzać o nieważności
zaświadczenia. Skład orzekający powołał się tu
na wyroki: Naczelnego Sądu
Administracyjnego z 23 kwietnia 1996 r. (SA/Po
1555/95) i Sądu Najwyższego z 11 października
1996 r. (III RN 8/96). Wynika z nich, że istnienie
bądź brak upoważnienia jest okolicznością,
która podlega udowodnieniu. – Zamawiający
zaprzeczył istnieniu takiego upoważnienia,
jednak nie przedstawił, poza swoim
stanowiskiem, jakichkolwiek innych dowodów
potwierdzających tę okoliczność – uzasadnił
decyzję o nakazaniu powtórnej oceny ofert
przewodniczący Dariusz Bieryło.

Zgodnie ze wspomnianym wyrokiem SN
zamawiający powinien zbadać, czy
upoważnienie zostało udzielone, czy  nie.
Arbitrzy przywołali również inne orzeczenie
SN z 18 grudnia 1997 r. (III RN 43/96), w
którym sędziowie stwierdzili, że „brak jest
podstaw do powoływania się na art. 206
kodeksu postępowania administracyjnego w
celu kwestionowania z urzędu uprawnień osób

pełniących funkcje zastępców naczelników
urzędów skarbowych do załatwiania spraw
podatkowych (...) bez uprzedniego
sprawdzenia zakresu pisemnych upoważnień
tych osób”. 

Trzeba podać termin składania ofert
Zamawiający, do którego wpływa protest
dotyczący specyfikacji, nie może zawiesić
postępowania bez podania terminu składania
ofert – uznali arbitrzy w postanowieniu o
unieważnieniu przetargu z 14 grudnia 2005 r.
(UZP/ZO/0-3739/05).

W przetargu prowadzonym przez
nadleśnictwo jeden z wykonawców złożył
protest przeciwko postanowieniom
specyfikacji istotnych warunków zamówienia.
Zarzucił zamawiającemu złamanie wielu
przepisów. Po oddaleniu protestu odwołał się
do arbitrów.

Zamawiający początkowo przesunął termin
otwarcia ofert. W końcu jednak poinformował
uczestników, że postępowanie zawiesza „do
czasu rozpatrzenia protestu”. Powołał się przy
tym na art. 181 prawa zamówień publicznych
(w skrócie pzp).

Arbitrzy nie mieli wątpliwości, że złamał w
ten sposób prawo i przetarg trzeba unieważnić.
Przede wszystkim zwrócili uwagę, że art. 181
pzp nie może być zastosowany. Dotyczy
bowiem zawieszenia terminu związania ofertą,
a nie zawieszenia postępowania. – Z
zawieszeniem terminu związania ofertą mamy
do czynienia wtedy, gdy oferty zostały złożone,
natomiast zawieszenie postępowania
dokonane przez zamawiającego w zasadzie
oznacza przesunięcie terminu składania ofert –
wyjaśniła przewodnicząca składu Maria Litwa.
Tymczasem nadleśnictwo w ogóle nie wskazało
nowego terminu składania ofert. A to oznacza,
że wykonawcy nie wiedzieli, do kiedy mają czas
na złożenie ofert.

Jednym z powodów protestu był brak
pełnej dokumentacji w specyfikacji.
Zamawiający napisał w niej, że szczegółowy
opis przedmiotu zamówienia i lokalizacja prac
będą podawane w jego siedzibie. Arbitrzy
uznali to za niedopuszczalne. Ich zdaniem
informacje te powinny zostać dołączone do
specyfikacji.

—Sławomir Wikariak

Inwestycje,
lokaty,

kredyty

Biuro
Reklamy 

i Ogłoszeń
tel. (22) 621 48 69
fax (22) 625 61 57

Moje Pieniądze
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ANNA ZAWADZKA-
-LEWANDOWSKA

Przedsiębiorca, który od 21 grud-
nia 2005 r. chce sprowadzić z
krajów trzecich (spoza UE) towary
umieszczone w opakowaniach
drewnianych, musi tylko upewnić
się, czy palety lub skrzynie, w ja-
kich transportuje towar, spełniają
wymogi fitosanitarne. 

To efekt uchylenia rozporządze-
nia ministra rolnictwa i rozwoju wsi
z 4 maja 2004 r. w sprawie wyma-
gań, jakie powinno spełniać drew-
no opakowaniowe pochodzące z
Kanady, Chińskiej Republiki Ludo-
wej, Japonii i Stanów Zjednoczo-
nych Ameryki. Zostało ono uchylo-
ne rozporządzeniem ministra rol-
nictwa i rozwoju wsi z 14 grudnia
2005 r. (DzU nr 250, poz. 2111).

Teraz należy już sięgać do zasad
ogólnych utrzymanych w mocy.
Znajdują się one w rozporządzeniu
ministra rolnictwa i rozwoju wsi z
26 marca 2004 r. w sprawie zapo-
biegania wprowadzaniu i rozprze-
strzenianiu się organizmów kwa-
rantannowych (DzU z 2004 r. nr 61,
poz. 571 ze zm.).

Załącznik 4 tego rozporządze-
nia (obowiązujący w obecnej wer-
sji od 15 maja 2005 r.) zawiera listę
wymagań specjalnych, jakie muszą
spełniać rośliny, produkty roślinne
lub przedmioty wprowadzane lub
przemieszczane przez terytorium
Polski z krajów trzecich.

Wymogi odnośnie do opako-
wań drewnianych są zawarte w
punkcie 2 części A załącznika nr 4.
Część z nich już obowiązuje, część
wejdzie w życie w roku 2006. 

Jakie wymogi
Opakowania drewniane powinny
być:
> wytworzone z okrągło okorowa-

nego drzewa (wymóg wchodzi w
życie od 1 marca 2006 r.),

> poddane jednemu z zabiegów
określonych w międzynarodo-
wym standardzie w zakresie
środków fitosanitarnych (MSŚF).
MSŚF są jednym ze wspólnych
standardów ustanowionych w ce-
lu ujednolicenia sposobu realiza-
cji międzynarodowej konwencji
ochrony roślin Światowej Organi-
zacji Żywności i Rolnictwa ONZ
pośród państw  sygnatariuszy, 

> opatrzone znakiem zgodnym z

MSŚF składającym się z dwulite-
rowego kodu kraju (np. Chiny –
CN, Niemcy – DE), kodu zabiegu
(np. MB) oraz logo zgodnie z po-
niższym wzorem, z tym że do
opakowań wyprodukowanych,
naprawianych lub przetwarza-
nych przed 1 marca 2005 r. nie
stosuje się obowiązku oznaczania
tym logo.

Warto pamiętać
Oto kilka podstawowych zasad, o
których należy pamiętać:
> Wymagania specjalne dla opako-

wań drewnianych dotyczą opa-
kowań bez względu na drewno, z
którego pochodzą. Nie jest więc
już istotne, czy jest to opakowanie
pochodzące z drewna liściastego,
czy iglastego.

> Wymogi specjalne z załącznika 
nr 4 dotyczą opakowań drewnia-
nych wprowadzonych na teren
Polski wraz z towarem, czyli są
stosowane wyłącznie do opako-
wań, które wobec głównego towa-
ru pełnią funkcję służebną. Jeśli
opakowania drewniane są spro-
wadzane jako towar, to należy sto-
sować wobec nich wymogi zawar-
te w załączniku nr 5 do tego same-
go rozporządzenia w sprawie za-
pobiegania wprowadzaniu i
rozprzestrzenianiu się organi-
zmów kwarantannowych, a nie w
załączniku nr 4 (trzeba więc uzy-
skać świadectwo fitosanitarne).

SPRAWDŹ, CZY SPEŁNIASZ WYMOGI FITOSANITARNE

Łatwiej z chińskimi paletami
Okazuje się, że małym
autobusem można jechać
wygodniej i na pewno
taniej.

W rozporządzeniu z 14 grudnia
2001 r. dotyczącym opłat za prze-
jazd po drogach krajowych (DzU z
2001 r. nr 150, poz. 1684 ze zm.) mi-
nister infrastruktury ustalił jedynie
stawki opłat dla autobusów o do-
puszczalnej masie całkowitej po-
wyżej 3,5 tony. Opłata dla autobu-
sów mniejszych nie została określo-
na.

Nie wiadomo, czy minister zro-
bił to świadomie, czy regulacja
prawna nie nadążyła za zmianami
w gospodarce. Tak czy inaczej poja-
wił się problem: czy przedsiębior-
cy muszą uiszczać opłaty za prze-
jazd po drogach krajowych, gdy
użytkują autobusy o dopuszczalnej
masie całkowitej do 3,5 tony włącz-
nie.

Wątpliwości te, przynajmniej
niektóre, rozstrzygnął Wojewódzki
Sąd Administracyjny w Opolu w
wyroku z 11 października 2005r. (II
S.A./Op 122/05). 

Sąd podkreślił, że regulacje
prawne zawarte w ustawie o trans-
porcie drogowym i w rozporządze-
niu w sprawie uiszczania opłat na-
leży czytać łącznie. Oznacza to, że

sam zapis ustawy nie stanowi jesz-
cze wystarczającej podstawy do
wymagania od przedsiębiorcy, aby
miał kartę opłaty drogowej. Nie-
zbędne jest jeszcze ustalenie, jaka
ma być wysokość tej opłaty. Skoro
rozporządzenie tego nie reguluje,
to – jak wskazał sąd – przedsiębior-
ca użytkujący autobus o dopusz-
czalnej masie całkowitej do 3,5 tony
włącznie „mógł sądzić, że nie jest
zobowiązany do uiszczenia opłaty
drogowej”. 

Nie ma więc – jak stwierdził sąd
– „podstaw do czynienia zarzutu
nieuiszczenia opłaty drogowej”.
Nieuprawnione jest również wy-
maganie od przedsiębiorcy, aby
kupował kartę opłaty drogowej
przeznaczoną dla większych pojaz-
dów.

Wyrok WSA w Opolu jest ważną
wskazówką dla coraz większej gru-
py przewoźników trudniących się
transportem drogowym osób, choć
należy pamiętać, że został wydany
w jednostkowej sprawie. Nie można
również wykluczyć, że zostaną
zmienione przepisy samego rozpo-
rządzenia, które określą bardziej
precyzyjnie obowiązki podmiotów
wykorzystujących małe autobusy.
Warto więc śledzić przepisy.

—Tomasz Nowak
Autor jest pracownikiem Izby Celnej w Opolu

PRZEWOZY AUTOBUSOWE

Małym taniej, 
bo bez opłaty

Nie ma już potrzeby uzyskiwania
świadectwa fitosanitarnego na opakowania
drewniane pochodzące z Chin

ROBERT WALCZAK

Wojewódzkie sądy administracyj-
ne wydają wiele orzeczeń w spra-
wach, w których skargi zostały
wniesione jeszcze przed 2004 r.
Gdy orzeczenia te są niekorzystne,
wiele osób chciałoby wnieść skar-
gi kasacyjne. Nie wiadomo jednak,
jak obliczać wpisy od takich skarg.

Jak wiadomo, wszystkie sprawy,
w których skargi zostały wniesione
do Naczelnego Sądu Administra-
cyjnego przed 1 stycznia 2004 r. i
postępowanie nie zostało zakoń-
czone przed reformą sądownictwa
administracyjnego, są rozpoznawa-
ne już na podstawie nowych prze-
pisów przez wojewódzkie sądy ad-
ministracyjne. Tak wynika z art. 97
przepisów wprowadzających pra-
wo o ustroju sądów administracyj-
nych i prawo o postępowaniu
przed sądami administracyjnymi
(DzU z 2002 r. nr 153, poz. 1271 ze
zm., w skrócie  przepisy wprowa-
dzające).

Jednak zgodnie z art. 97 § 2
przepisów wprowadzających we
wszystkich tych sprawach (nieza-
kończonych przed reformą sądow-
nictwa) stosuje się dotychczasowe
przepisy o wpisie i innych kosztach

sądowych. To oznacza, że oblicza-
jąc wpis od skargi kasacyjnej, 
powinniśmy szukać przepisów obo-
wiązujących przed przeprowadze-
niem reformy sądownictwa admini-
stracyjnego, a więc przed 1 stycz-
nia 2004 r.

W praktyce jednak ta jasna za-
sada nie zdaje egzaminu. Sądow-
nictwo administracyjne sprzed re-
formy było tylko jednoinstancyj-
ne, nie było więc w ogóle możliwo-
ści wnoszenia skarg kasacyjnych.
Również nieobowiązujące już roz-
porządzenie Rady Ministrów z 3
października 1995 r. w sprawie wpi-
su od skarg na decyzje administra-
cyjne oraz inne akty i czynności z

zakresu administracji publicznej
nie przewidywało, bo przecież nie
mogło, wysokości wpisów od skarg
kasacyjnych.

W praktyce wojewódzkie sądy
administracyjne do wpisów od
skarg kasacyjnych stosują nowe
przepisy, pomimo wyraźnego
brzmienia art. 97 § 2 przepisów
wprowadzających. 

Warto zwrócić na to uwagę,
wnosząc skargę kasacyjną do Na-
czelnego Sądu Administracyjnego.
Aktualnie wpis od skargi kasacyjnej
wynosi połowę wpisu podstawo-
wego, nie mniej jednak niż 100 zł.

Autor jest aplikantem radcowskim 
w Zielonej Górze

ODWOŁANIE DO PRZEPISÓW, KTÓRYCH NIE BYŁO

Jaki wpis od skargi
>wygraj książkę

| konkurs dla czytelników DOBREJ FIRMY

Konkurs dla czytelników z ubiegłego tygodnia
wygrał:
> Witold Kosek z Puław – w nagrodę otrzymuje

„Jak znaleźć pracę w Unii Europejskiej”
Marka Rotkiewicza. 
Gratulujemy! —g.or.

Cel wprowadzenia art. 97 § 2 przepisów wprowadzających
był najwyraźniej inny, niż pokazuje praktyka. Dowodzi tego
postanowienie NSA z 22 marca 2004 r. (FZ 20/2004). 
Przepis ten – jak stwierdził sąd – „chroni strony
przed skutkami podwyższenia tych kosztów 
z dniem 1 stycznia 2004 r., w toku postępowań sądowych”.
Dodajmy, że odesłanie w art. 97 § 2 nie odnosi się do trybu
zwolnienia od kosztów. Ten – jak stwierdził NSA – reguluje
już nowa ustawa (obecnie nazywa się to prawem pomocy).

—k.j.

>sąd: ten przepis ma chronić

Dziś nagrodami są: „Własność przemysłowa – orzecznictwo Trybunału
Sprawiedliwości Wspólnot Europejskich i Sądu Pierwszej Instancji”
pod red. Ryszarda Skubisza, „Umowa przewozu w transporcie
towarowym” Mirosława Steca oraz „Skuteczna rekrutacja i selekcja
pracowników” Margaret Dale. Uzupełnieniem nagród książkowych są
kalendarze na 2006 r. Otrzymają je czytelnicy, którzy uważnie
przeczytają dzisiejszą DOBRĄ FIRMĘ i pierwsi odpowiedzą
prawidłowo na następujące pytania:
> Czy pełnomocnika do dokonywania czynności prawnych w imieniu

mocodawcy trzeba ustanowić pisemnie?
> Na czym polega licencja wyłączna?
> Ile wynosi minimalna kwota VAT zwracana polskiemu

przedsiębiorcy kupującemu towary i usługi w Norwegii?
Odpowiedzi prosimy przesyłać na adres: j.kaluzinska@rp.pl Nagrody
ufundowały Kantor Wydawniczy Zakamycze i Oficyna Ekonomiczna,
oddziały Polskich Wydawnictw
Profesjonalnych sp. z o.o.
Nazwiska zwycięzców podamy w DOBREJ
FIRMIE za tydzień.
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